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Tym sposo?em .położono kres dowolnemu l rzeczy. Nie można go urzeczywistniać zwoIi stan rynku i kasy banku pa:flstw~' 
wypusz~zamu bIletów kredytowych. U nie- środkami sztucznemi. Jakkolwiek przy hlJ; Tak więc ze 167 milionów spłaconych, zm­
m~żeblllono wyd!1wa!lie pi~niędzy !Jez uprze- może być d:precyacya, nie ,naleźy za ,żadną SZCZOIlO papierów na 60 milionów rubli. ~ 
dmego wystaram a SIę o 111e, b11dz zapOlllO- cenę sluchac rad szarlatanow, ofiarUjących drugiej strony nie należy zapominać o za~l­
cl1 pożyczek długoterminowych, bądź przez półśrodki jako lekarstwo na zło istniejące. leniu kasy banku pallstwa; jestto czynmk 
sprzedaż bonów skarbowych. Konieczność Uźycie ich byłoby smutnem. Polepszonobj' bardzo wielkiej doniosłości. 
wynalezienia sobie innych źródeł nad to, sztucznie kurs zmiany, grauoby na zwyżkę, Dotl1d splata 50 milionów rubli bankowi 
jakie przedstawia tłocznia drukarska bile- co nie jest zaiste zadaniem pailstwa i pe- pailstwa dokonywała się przy końcu roku i, 

Czytelnikom naszym wiadome są rozpo- tów bankowych, zmusza do obejrzenia się wnego pięknego poranku, skoroby zawieszo- w celu zaopatrzenia się w pieniądze potrze­
rządzenia, powzięte przez rząd, celem stop- dwa razy, zanim się wydatek nowy zrobi. Z l no operacyę, bądź dlatego, że byłaby za, bne, p. minister musiał wypuścić pożyczkę, 
niowego spłacenia bankowi pallstwa sum, drugiej strony, bank państwa byłby zmu- kosztowną, bądź z innego względu, upadek która miała mu dostarczyć środków na 
jakie ten pożyczył skarbowi w formie bile- szony do przywrócenia prawdziwej rezerwy, nieunikniony musiałby nastąpić i to bezpo· chwile niepornyślne. \Y ten sposób w kOIl­
tów kredytowych, podczas wojny wschodniej. aby być w moźności zadosyćuczynienia wy- równia straszniejny, niż gdyby był sku-, cu roku 1883 u~worzył rentę zło:ą; 6% 

Po licznych wahaniach, cyfra pożyczki do- maganiom handlu i przemysłu, ponieważ tkiem naturalnego biegu rzeczy. I (spłacalną al parł po 10 latacb), kt0,r!1 wy: 
sięgla w r. 1880 wysokości 417 milionów nie mógłby już uciekać się do nowych Z drugiej strony należy oprzeć się ener- puścił po 98% a która obecme s!o; wyżej 
rubli. Minister finansów, p. Abaza, uznał emisyj. gicznie tym, którzy sądzą, że prosty znak \ 106, a już w kilka miesięcy późl1leJ 1l1?&ł 
za konieczne uiścić się stopniowo z owej Konieczność utworzenia tej rezerwy i obiegowy jest czynnikiem bogactwa i że to ł pożyczyć na warunka?h daleko k~r~ys~llleJ­
pożyczki i jednocześnie ze spłaceniem ?an- uwzględnienia potrzeb rynku, określilaby bugactwo powiększa się przez wypuszczanie, szych, po 51/ 2

% (pozyczka 15 llllhonow o­
ku wycofać pewnlb część monety paplero- chwilę, w której zniszczonoby pewną część monety p.al)~erowej. Zwolenn~cy be.zmiel'-! bl.iga~ye konsolido:vallc. 5°/9), . A.b~ z,Yskać 
wej. Wydatki wojenne i naprawę mate- biletów bankowych, spłaconych przez skarb nych emIsYJ, s!1 to po WIększej czę-! wIęcej swoboc1y dZIałam a 1 me~ac SIę za­
ryałów zaspokojono w części zapomocą po- państwa. ści ludzie w kraju wpływowi; ich politylm I skoczyć w ostatniej chwili, wYJednal pan 
życzki, w części zaś przez puszczenie w 0- Zobowiązanie p. Ahazy uważano za wieI- byłaby również niehezpieczm1 jak stosOWtt-11 minister sankcyę Najwyższą .n::; :~astosol~a­
bieg biletów kredytowych. P. Abaza czuł ce doniosłego znaczenia. ...V Rosyi ZaI'ów- nie półśrodków. Ilość pieniędzy papiero-, nie środka, będącego właścIwIe dopelme­
potrzebę położenia kresu nakazanym przez no jak i zagranicą, z wielkq; ciekawością wych w obiegu będących, zmniejszać należy, niem ukazu z roku 1881. 
okoliczuości środkom, które należało konie- śledzono wykonanie tego zobowiazania, któ- rozsądnie IV ten sposób, ażeby nie wywołaĆ l Ukaz Najwyższy dany w Peterh,ofie S/zo 
cznie porzucić, by módz powrócić do stanu rego uroczysty charakter uznawał kilkakro- przesilenia nieuniknionego Wl'azie zbyt gwał-! czerwca 1884 roku, poleca s~arbowl wyszu­
normalnego. tnie następca p. Abazy, obecny minister fi-· townego ich wycofywania. Trzeba groma- II kanie środków najkorzystuieJszych do wy-

Ukaz z 1 stycznia 1881 r. był wyrazem nansów p. Bunge. Dla kraju, trapionego dzić dla banku? ile się da j.ak naj,~iększy pelnieni.a ZO?OWiąz~l1ia spłaty długu swe~o 
urzędowym nowej polityki finansowej. Na- zbyt wielkim obiegiem pieniędzy papiero- zapas. PostępuJ!1C gwaltowllle narazanoby \ bankOWI panst:va l w tym celu ro~kazuJe: 
kazywał natychmiastową spłatę bankowi 17 wych, było rzeczą bardzo ważną; wytrwać interesy, które wypada uszanować. Jedno·' I .. PrzystąpIĆ do teg? uIllorzenul; przez 
milionów, aby cyfrę długu zredukować do w polityce, potępiającej wszelk4e nowe emi'(jześuie należy się starać o przywrócenie wypłatlil roczną po 50 nnhonów ,rublI relltlll 
400 milionów; umorzenie zaś owych 400 sye i nakazującej wycofywanie monety pa- równowagi budżetowej i o zmniejszenie wy-I wieczystą 5% w z?ocie; albo. hlle~?h kra-
milionów miało się dokonać przez roczną pierowej. datków. dytowych, stosowme do uznama 11lll1lstra. 
splatę po 50 milionów, począwszy od roku Nadmiar tej ostatniej w obiegu nie jest ... V artykule p. t.: Finanse Ros!) i, druko- II. Uźywając renty nasJ::łatę dług~ na-
1881. Nakoniec miano niszczyć bilety kre- jedyną przyczyni! deprecyacyi, jakkolwiek wanym w "Dzienniku" w styczniu r. b. za- leinego bankowi pailstwa, lIczyć mu Jl:~ po 
dytowe w miarę ich napływu do kas ban- istnieje pewien zwillizek mir,;dzy stanem znaczono już stałe usiłowauia państwa w kursie bieżlJlcym dziennym, pod ~arunktem! 
ku, stosując się do wymagań obiegu kre- aźya i ilością monety papierowej. Zna- tym kierunku. Wróćmy więc do spłaty dlu- że odsetki od renty wręczonej ba?-kowl 
dytowego. "Mieliśmy na względzie (mówił cznemu obiegowi banknotów towarzyszy gu rządowego bankowi państwa. państwa bęll~ wypłacane od l styczll1a każ­
ukaz) ustanowić bardziej prawidłowe sto- uieuchronnie wielka deprecyacya. Wpływ W wykonaniu ukazu z l stycznia 1881 r. dego roku, stosownie do spłaty i że te od­
sunki między skarbem publicznym i ban- na kredyt parlstwa jest równie pewny. Nie skarb państwa wypłacił bankowi w ciągu setki do chwili sprzedaży renty przez bank 
kiem państwa i przyłożyć się do stopnio- potrzeba wyliczać przeróżnych czynników, lat trzech, liczą,c od 1881 r. 167 milionów nie będ/ll wnoszone na rachunek dochodów 
wego spłacenia długu publicznego, zapobie które tu wchodzą; w rachubę. "\V kraju, rubli; 14 grudnia 1883 l'. spalono biletów bauku, lecz użyte być mają na umorzenie 
gając wszakże nagłemu n~ciskowi rynku I którego moneta jest zdeprecyouowaną, przy- kredytowych za 30 milionów rubli a przed biletów kredytowych, wypuszczonych llod­
finansowego i unikając trudności hancllo-l wrócić jej wartość jest rzeczą główną, mii1- kilku miesiącami; gdy się w banku piLństwa czas wojny. 
wych i przemysłowych, mogą,cych z tego Illowicie, gdy kraj ten ma stosunki rozlegle nagromadziło biletów kredytowych na 204 III. Ażehy emisye renty, stosownie do 
powodu wyniknąć." Umarzanie stopniowe z zagranicą i wypłaty metaliczne do pokIY- miliony rubli, spalono ich znowu za 30 mi- powyższego, odbywały się w sposób llastę­
długu, wycofywanie biletów kredytowych cia od pewnej części swojego długu. Tyl- lionów. Pan minister finansów Bunge nie pujący: 
przy uwzględnianiu potrzeb obiegu, a na-I ko, że przywrócenie wartości, które zmie- chciał dokonywać tej oper::LCyi WC większych a) renty będą wnoszone do wielkiej księ-
dewszystko zniesienie nowych emisyj, oto I rza do wyplaty metalicznej, osiągać się po- wymiarach. Zl'eSzttb jest on zdecydowany gi długu publicznego; 
był zalecony w ówczesnym ukazie program. win110 powoli, krok za krokiem, samą siłą wycofywać bilety w stosunku, na jaki po- b) wartość renty może byc oznaczoną 

teraturze naszej osobne miejsce. Powieść, szlachty z ludem. \Vprawdzie Krasiński 'rze Kowaczu," w "Dachlrszczi~nle," w 
to obyczajowa,. współczesna; widzimy w niej I w ~wej poetycz,nej SO?yo~ogii dawał pierw-I "Zarni~y" a nadewszystk~ 'y "Usko~a~h'l LISTY Z WARSZAWY. typy szlachecloe, pełne dobrego serca, do-l szeJ przodowll1ctwo l kI8rtl1lek, ale wszak-: pozostają nazawsze w pamlęCI czytelmkow. 

--- brej woli i niestety niezrozumienia potrzeb l że i Jeż w swych utopicznych "Hrynien- W rzeczach, na które patrzył sam, posia-

J k 'b M t " . . b, atal kI 'e "S' l' _ "'o. czasu, oraz, jak to tytuł zapowiada - nie- kach," w historyi praprawnuka, dziedzica da nieporównan18 plastykę, obrazy,' kreślo-a ° .L,a an"on lJego O}W S z~ iUg . J., I ' . " , ", .," . 
we książki: "Bez serca" Kraszew.skiego, l'rzyczy~ek zaradnOSCI. S,zlachta owa postępuje d~- czyt;I~ przew?dmkI~m l rządcą, gromady ?-e pI?rem Jeg~, ma.luJlb SIę, w oczach tak, 
do aktuoskar~e!:ia. "NiezR.raąm" Je;ża. - Jeż,.J~- wnym porzą~kl~m, ~ez wzglfiJd~ ~a to, ze wlosClan, czy11 ~tal\?ał postulat Identyczny Jak me~awo~ll1e. malowały SIę w oczach au-
~o autor ,P?~Ie~Cl na ~le ZYCla Sl?Wlan. t?~aC~lCn, wszystko zllllemło SIę wokoło mej, trzyma z postulatem WIelkiego poety. tora, kIedy Je pIsał. 
Jako powlescloplsarz h.lsto:yozny l powlesclOplsarz! się tradycyonalnej zasady: "jakoś to bę- Powieści społeczne J eźa zawsze tendencyj- \V tych powieściach talent Jeża pokazu-

. objczaJowy. , dzie," niepomna, że ta zasada przywiodła ne a nawet niekiedy dydaktyczne, jak ta, je -strony rozmaite, jak się to zdarza u 
(Dalszy cu!:g - patrz, l"l'. 227}. do zguby kraj cały i wiele bardzo poje- której widownilj; są Hrynienki, chociaż wa- wielkich autorów; obok akcentów heroizmu, 

Bohaterka, pifiJkna Rolina, jestto jedna dyn~zyc~ rodzin. Serce w niej złote, za- żne !:ar,dzo pod wzglę~em spOł~czl~yrn, U-II sl~otkać można sce.ny i słowa:, tryskają,ce 
z tych wykwintnych, światowych panien cnos6 ,,:Ielka, ale zat~ brak zupeł~y obr~- StąplC Jednak muszą,. )e&o .l)QW1~ŚCJOlll: ~- I ~l.1eszukanym, rodzmnym koml~mem, tak, 
bez mają,tku, które, rachują,c na swoję uro- cho~va1l1a a w k!op,oCle bra~ ~nergn, by SIę snutym na tle O?ycz::-Jow I hls.toryl ~łowlan-IJak u Shakespeara ,:ystępuJ~. swawol­
dę, chcą sobie świetny los zapewnić. W ta- z mego wydostac I wynalezc radę skute- szczyz,uy po!ucJ~~oweJ: Tutaj b.owlem. tu.- n~ ,~uk obo~ poe~yc~neJ, Tytallll - a ,po­
kich razach serce milknąć musi bo przy- czną,. lent Jego rOZWIJa SIę swobodnre, dOSIęga Wlesc wywolac UUlSl rOWllle szczere lzy, Jak 
szlość ohrachowywa się jedynie' na szali Obok tej szlachty występuje wieśniak i swego zenitu,-poezya pomysłów łączy się z wesołość. 
bogactw i położenia społecznego. wieśniacz~a, ;mający Opl:ÓCZ wszyst~ich cn.ó~ prawdą i .wl~tu~yowanie~ szczegółów. Kra- . Tlze~a k0n.iecznie odc~U\~ać to, ?O się 

Bohaterka, po wielu przejś~iach, tę l?r~y~ szlachecklCh l te przym1Oty, n~ kt?:'y?h ,leJ lJe te pOWleSClOP!~a~'z ZWIedzał, poz.nał do- pIsze, lllac~eJ rze,cz ~YJdzI.e blado 1 ~on­
szłość zdobywa, jeśli zaś me przynOSI Jej zbywa, a z, tego wypływa wyzsZ5lS? zywlO-lbl'ze" a ~osadnos~ Jego stY~l! odpOWIada zu-!wenCYOn~ll1le. ,J~z.wsp?łczuJe z.~ swymI bo­
ona tego szczęścia, o jakiem marzyła, do- l~ ch,lopskIego, zaznaczona wyrazme w po- pel1l1~ J?lerwotnosCl obycz~Jow. hateralUl, c,zY. S:UleJą SIę, czy biJą] czy pła­
wodzi to że nie byla zupełnie pozbawioną WleŚCI. J ez Jest przeclewszystklemmn.lal'zem U-I cZlb, szczego11l1eJl gdy hohateramI tymi są 
serca., sk~ro materyalna pomyślność i blas- Jeż jest autorem, nawskl ó.ś demokraty- czuć zde~niowan.v~h, jasnych,. wyr:LźnJ:r.l!; heroiczni s~owianie, walczący przeciw prze­
ki nie przyniosły jej bezwarunkowego za- cznvm; autorem, ktory od p16rwszego kro- subtelnośm wszystkIe uchodzą Jego zołmer- mocy wrogow. 
dowolenia. ku "na niwie literackiej szedł niezmien- skiej uaturze, wyrafinowane typy wyższej Powieści historyczne jego, chociaż nieró-
Może też okoliczności wyrobiły Rolinę nym torem, bez żadnego zboczenia, śmiało cywilizacyi, istoty składanej na~Ul'y, te pro- wnie. wyżej stojill od obyczajowych i więcej 

na taką" jaktJi się w powieści przedstawia, stojąc p::zy swoi,m kieru~lku, bez us.tępstw du~ty nas~ego 8.c,epty?znego w.teku w.ymy-, od n:c~ o~po~iadajl1 jego u~posobieuiu, za­
może, wejrzawszy w nie bliżej, ,:ini~br jej dla, jaklegob!1dz strol1Ulctwa, zd~n~a lub kajlJl UlU S1ę· ,PlOro Je~o rąbIe kr~yzow!Ji I ba~',,::aH SIę Jedna~ :vzględ1ll~ do w?a:snych 
tak bardzo nie można, a przynaJmmeJ da- chWIlI. Fakt. to .gOdl~y zaznacze~I<1: 1 uzna- sztuką;, br~kme, mu barw .na odda~lle (~eh- ~zleJow zbyt wyraZl11e w WIelu 11l1eJscach 
foby się wiele na jej usprawiedliwienie po- nia, WYPo.wIedzlaI SI§ on wyrazme odsa- k~tny~h. polto?-o~, ~pływaJ~cych SIę uuęk- z-l'wlO!em, dydaktyczllJ:m. Autor .stosuje do 
wiedzieć. Kraszewski poprzestał na s~r~ś~e: z1!- już w pl~rwsz~ch utwora:ch a .szczeg~l- ~lC~l sWIateł l ClC;ll. n~ .meokr~ślone Wl:a: ll1~h. swoJę m~todę I:Is.t9ryc~n~ I zbyt wy­
niu barwnego obrazu samej bohaterki 1 Jej Ulej w "HlstOl'yl prapradzlfl:d,t l prapla: zema, będillce wła~C1wOSCl~ IU'}ZI. ~ ?n~gleJ i razme stara Sl.ę z dZleJow OJ~ow wYC1ągr:ąć 
otoczenia. Zapewne pisząc go nie przy szlo wnu~a." Był to ~odzaJ mamfe!i1tu zasa~ l po~o,,:y XIX-go Wieku, to ~ez, Jesh kICdy juaukę dla synOWi fant.azya Jego. ma WlęC 
mu na myśl co nieprzyjaciele zrobić mogą, z dążen, ~u zbratam u szlachty z. 11l~ell1: z~e- op1suJe podobne typy, czym to zawsze w: s~rępowalle skr~yd~a, a przy~em llledoś6 po­
jego al'tyst;cznej pracy i jak zużytkujlll dnoczema na pol~lpracy wspo~lleJ, wspol- w kary~atu!ze.. . I SIada abstrakpYJueJ zdolno~C1, ażeby za po-
przeciw niemu fantazyę powieściopisarza. nych potrze?, wspolnych ukochau:. ;LubUje SIę 0Il: 'Y opIsach prostyc~l sle-; n~oc;~ .wy?br~ZI;I . odt:vorzy? to, czego sam 

Drugtł ważną nowościiJi beletrystyczną Rzec,z dZ1iVlla, w tym postulac16 J ez spo- ~z.Ib,. proste~o ZyCU1~ prO,stych nal?-lęt~o- Ule wldzlaŁ l sWladklem me był. 
jest powieść Jeza "Niezaradni," powieść tykał SI~ z poetą,. ~ch.odzą,cy:ll za: poetę ary- Scl l .• beZWIednego her?l~lll~ IU~Zl, ,me-I (D. n.) 
pisana z ogromnym talentem, jak wszyst- stokracYl, z Krasl11s.kIm, kt?ry J.eclnak gl?- wy~ehk~conych s.ub~elnosClanll wyzszeJ cY-

1 lde utwory tego autora, który ~aj~ł w li- sił to samo? żl1daJ!j:c takze Zjednoczenia wllll!iU,Cyl atYPYl Jąkle fltwQrzył w llS7.ando-
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bądź w biletach kredytowych, bądź teź w wał obecnie żjazdskieruiewicki' zależy zboża zbywano również z łatwością. Naokow~tę.w m. bez. beczki o ~O fen., bieżą· 
metalu, licząc pieniądze rosyjskie w mone. ono daJej od utrzymania porządl:u i spo- targach h"o l e n d e l' s ki c h wszystkie roclza- I cy .m.lesl~1/c 0,,80, l,nn.e te~ml1~y o 40 fen. 
cie zagranicznej, pod warunkiem, że rellta kojności na wewnątrz, które nigdy mniej je zboża przybrały korzystną,. postawę! mł,f. i wyzej, lllZ lJ1zed osnuu dUlamI. 
nie będzie niźsZtl od 100 rubli; nie pozostawiało do życzenia, jak właśnie lly robią więks ... e zakupy, zWIęks~ył SIę 1'0· I 

c) dochód roczny od renty wynosi 5%; w chwili obecnej,-narBszcie od równowagi wnież wywóz do okolic nadreńslnch. Uspo· I 
et) pailstwo ma prawo skupie renty, pla· hudżetowej i rozwoju sił ekonomicznych. sobienie dla terminów jest ospałe, ale mo-

C:1:C ich posiadaczom wartość nominalną, P~piery rosyjskie sl1, znow~l blU'dziej poszu- cne. ,~ad :ąe n em ruch ~ie zJ:"skal :r:a roz· eszcze O rzem śle w uberni kaliskie' 

PRZEMYSŁ I HANDEL. 
lecz dop~ero po upływie lat .20 po ich wy· kIwane przez publIcznośc, zwłaszcza w ległosCI, zarowno popyt, Jak l wywoz był J , Kalfszani;l'" Na 1Swiece' rzem s1 J 
puszczemu. , .. ,Niemc~ech, gdzie R?s;ya finansowo ma wiel- bardzd mały. Na targac~ pl'owlllcyonal- ~~O~~SI ~~nktem tV ~wieci~ sier~izkim Y.e~t 
U~az konczy SIę tenu słowy, pelnemI zna- ką kl;entelę., IstmeJą pewnep~'zyc~yn~ ll,Ych, przy ,:;l~bylll dowo~le, utrzymywało Z~ ',ka IVota- ist~iejąca tam fabryka ~el-

czema: ' . ,szczegolne, ktore rynek finansowy memlech SIę usposobIeme mocne. Zyto na ~ostawę .UllS h tk i' ArIeta os' ada b t 
"Mamy na względzie nietylko ścisle wy· f trzymają: nieco zdala od papierów zagra- miało zbyt utrudniony, inne gatunki. zboża nS3Iaonoyoc an n. i 70' !\ \ 'k' o rW

1 
na 

konanie tozkazów danych w ukazie z l nicznych. Rosya korzysta z tego, że kOn-! bez zmiany. Z N i e lU i e c połudmowych., 1's. 1'O?Z~I~ rT' klO 
O li; oW:o po­

stycznia 1881 roku, lecz i ułatwienie zada; wersya jest ina porządku dziennym w En- skarża się na brak zbytu, uspośobienie je- wlatowe.m rbes1e 
rUI' b' zas\kguJ;,}a bza• 

n{a poruczonego skarbowi." ropie; jest rzeczą, naturalną, że kupują t y- dnak ·utrzymuje się mocne. W S a k s o n i i znac~eme ~ r~ł~ Wr? ow ac ,IC l, ,a. 
J estto odpowiedź dana z góry tym, któ· tuły jej długu, dające 51/2%, skoro widzi- I interes rozwija się spokojnie, lecz ceny u- wełmatntychh l pOI' ~we ndlan~~h, na lęCZIl)ch 

'1' l- ., "b k" l' h 40/ t l L ., ł " R' . ż warsz a ac naeząca o J..,eJmana z pro· rzy WIC Złe I W powyzszem postanowIemu my· an Ierow wa czc1cyc o o ren ę 10- ul'zymuJą Slę w zup e nOSCI. owme w d k' ..1 20000' . 
cios wymierzony przeciwko formalnemu zo- lendersk(! po 1011/2. Sposób zaś, w jaki Austryi i Węgrzech słaby ruchw~an. u cyą r~czną. na sumę u~.' rs. l z 
howią,z~1,Uiu,. zacitlgni~temu przez y. Abazę. Ros,ya cz~ni ZaWsze za~ość sw~i~ zobowią- dlu, ~bożowym n!e daje ż~(~n,ej PO?Ud~I do ~o ~bJt?~;;l .. Wyroby Jej są wysyłane 
ZObowlązame ponOWIOno w sposob uroczy- zal1lOJll finansowym, Zjednał Jej wyborne zmIany cen; z~rowno własClc18le, pk. 1 na- o o ZI.l , ar~za":y,, .."., 
sty. Dzienniki rosyjskie i niemie6kie nie- położenie wśród paflstw Europy. Konie- bywcy okaZUją wielką wstrzeullęźhwość. . vy pOWIeCIe wlel.u~slnm, ~ ,llakO/me lS~. 
dobrze zrozumiały znaczenie tego środka. cznem jest tylko wytrw8.nie w energicznej I Na składach -znajduje się wszędzie dużo meJe fabryka papleł u, ~aleząca T do alecYJ~ 
Niektóre pośpieszyły z wyrażeniem zdania, reformie podatków. Rosya posiada pod tym m(!ki w wyborowym gatunku, która. zaró· nego towar~ystw1l; pod fiI'll~ą "N ata~son l 

że bank państwa poświęca rocznie odsetki względem źródła nietknięte, Z których nie- wno na konsumcyę, jak i na wywóz, bar- Kro~enber1S,' ktora w.Jl·a~Ja wszystlne. ga­
od renty 5%, którą skarb mu przekazuje zawodnie skorzysta. \V ówczas to operacye dzo słaby ma popyt; pośrednich gatunków tunkI papIeru, o.d naJg01.szego do naJlep-
11ft ulllorzenie banknotów wypuszczonych wycofywania z obiegu monety papierowej, brak. Ro sy a wywozi bardzo mało zboża, sze,?'o. Pro~lukl!je r~czme za sumę d~ 
podczas wojny i że tym sposobem umorze· o których kilkakrotnie wzmiankowano w gdyż ceny zagraniczne wydają się tamte} 20n,000 1'8. l dZIała Siłą .P3:ry. Galga?y l 

nie długu nastl1pi dopiero po 25 latach. artykule niniejszym, dokonywane będą z szym właścicielom zbyt nizkiemi. Na tar· w3;P~o są ?abywane na IlllejSCU, dre"'.mana 
Znaczenie powyższego środka jest zgola większt1 jeszcze, niż dott1d łatwością; gu berlińskim usposobienie było niejedno- zas l slulluana lllas~ sp~'o,,:adzaną Jest ,z 

odmienne. Minister fmansów ma prawo . . I stajne, wogóle jednak mocne; obrót zmniej- Prus. Fabryka chlJe zaJ§cIe 200 l'ObOtlll· 
spłacenia bankowi 50 milionów: których S rWOZdani' t r O fl szyI się znacznie. P s z e n i cę w wybow- ko.m, ~ płacą ?d 10 kop. do l rs. 30 ko~. 
tt'1'min co rok przypada, w biletach kl'edyto- I ~ fi a fi g W u. wym ~ ~rednim gatunku nabywały młyny dZlenme. Pap18r wysylar:y bywa do. ROSYl, 
wycb, jakto miało miejsce dotychczas; co I --- I w mmeJszych tylko partyach; handel ter· Fa?ryka ~laszyn rolmczych w Sleradzlt 
więcej, przyznano mu prawo przekazania I Targi berlbiskie. Sprawozdanie tygodnio- I minowy pozbawiony był również ~żyw. ienia. KrzyzanowskIego,. z obrotem. roc.zn'ylll na 
bankowi 50 milionów renty wieczystej 5% we (do dnia 8 października). _ I Zapas obejmował w dniu 1 b. m. 23,000 sumę 13,000 1'S. 1.34 robotnIkamI 1 takaż 
ID zlode albo UJ b~tł/cnotach. .Ban~, rzuci N ~sta~o. wreszcie powi~trze jesie:r:nc! chlo- węcpl~ :"obec 21,000 w. dni:l ~ pO[ll'zedn~e. I fabryka OstrowskIego" w, Kole, z rO?Zny~l 
tytuły renty pOIIuędzy publICznose, gdy dne l dzdzyste; rolnICY me mogą SIę JUŻ u- go mIeSiąca. Oeny meZllllemone praWIe, obro,ten~ do, ,23,0?0 I:S: l 30 robotmkann, 
chwila wyda mu się sprzyjają,c(!; dopóki zaś skariać na brak deszczu. W powszechnym' notowanq w końcu przecięciowo o 50 fen. dOmll;tuJ~ :"srod kIlku Jesz?ze podobnych. 
będzie posiadaczem tych tytułów, nie bę- handlu zbożowym utrzymuje się usposobie- i wyżej. Zyta dowieziono mało; użyto je .Z Istn~eJącyc~ w guberm mydlarni, naj· 
clzie mógł zagarni~ć ella siebie odset?k nie l?psze. Oeny, Z~lOW1~ ~odniosły się co-II na pokrycie zamówień! g(~yż na wywóz nie '~lększą, Jest Klllcllel:l1 W Kaliszu, z obrotem 
tytułem dochodu (JesUo naturalne, pome· kolwIek, ruch OZyWIł SH~ l zyskał na roz- . było popytu. WypOWIedZIany towar przy· locznyn,l do. 30POO lS. 
waż zasiłek ~417. milion?w d~ny b):ł prz~z l~głości, świa~lc~t1C o l~ollowneIll obudzeniu I jęli skwapliw!~ z,;yżk~w~y, część odstą,pi~i W, Role Is~n.leJe ,f~bryka wyrobów l~orce~ 
bank w 1ll0neC18 papIeroweJ, ktora me SIę spekulacYI l o wlększem zaufaniu do młynom, częsc zas złozyh na składach. USl· ~anowych FleJdemelCha :li 24 1'0botmkamI 
przynosiła procentu), lecz poświęci te od· interesów. Nawet obniżenie notowań nev· lowaniom zwyżkowym dosyć się wiodło, l obr?tem rocznY,m do 6,000 rs. i trzy 
setki, do chwili sprzedazy, na wycofanie yorskich nie zdołało zachwiać pomyśl- mlesił!c biezący zyskał 31/ 2 m., list. gr. 1 m., !fa~rykt wyro.bów fajansowych: Frejdenreicha, 
monety papierowej z obiegu. Jestto uzu- niejszej tendencyi. Przy cenach nizszych kw. mj. tylko 25 fen. Owies nabywano T81chfeld1l: l ~a,ucha. Pierwsza z nich z 
pelnienienie operacyj przedsiębranych w tym powiększył się wywóz z Ameryki z 195,0&0 tylko w poślednim, a w końcll i w średnim 50 robotmkamI l l?rodu.k~yt1 do 40,000 rs., 
kierunku, które prawdopodobnie dalej pro- na 256,000 kwr. a równocześnie 'jawne za- gatunku; wyborowe gatunki były w za nie- dr.uga z 48 .robotm,kaIlll l obrotem do ru­
wadzone będą na tę samą, skalę, albo w pasy urosły o 1,8150,000 busz. i wynoszą dbaniu. Ponieważ przytem tylko konsumcya bh 18,000 1 trzeCIa z 67 robotnikami i 
silniejszym jetizcze stosunku, jeżeli okolicz- obecnie 24,175,000 busz., wobec 26,975,000 pokrywała swoje potrzeby, interes nie mógł I obrotem (~O ~5,OOO rs. 
ności na to pozwolą. Z tego widać; ze nie busz. w roku przeszlym; fracht staniał o się rozwinąć. W końcu tygodnia notowa- . '~e. WSI Monowo, powiecie sieradzkim, 
może być mowy o 25 latach, że owszem 1/2 P'r Z czego wnioskować można, że wywóz no zniżkę 50-25 fen. Kukurydza zwra.·lstllleJ~ fab~y~a szkła Lauterbacha, ze 140 
spodziewać się raczej należy. wcześniejszego utrzyma się nadal przy tej samej rozległo· cała tylko na chwil t więcej uwagi; pod! robotmkaml l produkcyą do 300,000 rs. 
pozbycia się nadmiaru monety papierowej. ści. Pomimo tego na targach an g i el- wplywem wyższych notowańnew-yorskich Roczna placa robotnika wynosi od 90 do 

Minister będ:óe mógł pocłługswojego li- skich panuje usposobienie mocne, chociaż podniosły się ceny cokolwiek, wiosna nawet 250 ~s. Wyroby są sprzedawane na miej­
znania utworzyć rentę 5% w złocie, albo w popyt podniósł się jeszcze niewiele. Za,ró- o 11/ 2 m., ale tylko nominalnie. Na mą- SCll l wysyłane. do środkowych gllbernij 
biletach kredytowych. Zdaje się, że zamia- wno za krajową, jak i za obcą pszenicę k ę ż Y t n i ą. popyt ustał prawie zupełnie; Oesarstwa. 
rem jego jest użyć jednego i drugiego ty· placą drożej, podobnie za przybyłe ładun- młyny ukończą niebawem robotę około da­
pu, wypuszczając częśćl'enty w papierze a ki stawiają wyższe żądania. Zmiejszające wniejszych' zamówień. Mąka obca napIy. 
część w złocie. Zastrzegł on sobie prawo się dotychczas zapasy, zaczynają znowu wa obficiej, nabywana przez konsumcyę po 
spłacenia przez paflstwo posiadaczy po u- wzrastać. \Ve Francyi handel mą,ką; roz- niższych cemwh. \V zastosowaniu do cen 

Kronika Łódzka. 
pływie lat dwudziestu. Jestto rękojmia, wija się pomyślniej, pod wpływem czego żyta, notowania podniosły się o 30-20 (-) Ruch tygodniowy w kuchni taniej Nr. t. 
mająca swoje znaczenie dlapllbliczności wzmacnia się postawa cen wogóle. Na fen. Olej rzepakowy niema zbytu. Bliż- Od dnia 5 do 10paździel'llikawlącznie,wy~ 
wobec ustawicznego zmniejszania się stopy targach prowincyonalnych dowóz był slaby sze terminy stracily 1 m., dalsze 50 fen. dano porcyj obiadowych 1!379; mianowicie, 
procentu, będącego rysem charakterystycz- a wskutek tego sprzedaż łatwiejszą i bez O k o w i t Y dowożą gorzelnie dość dużo, jak dnia 5 października ·260 p.: dnia 6 pa": 
nym naszej epoki. Gdy kredyt będzie jnż trudności można było przeprowadzić wyż. I zwykle o tej porze. Zapotrzebowanie je- ździernika 241 p., dnia 7 października 225 
zupełnie podniesiony, minister finansów wej- sze żądania. Obcego towaru nabywano ma· dnak jest słabe, zwłaszcza, że stan intere· p" dnia 8 października 222 p., dnia 9 pa­
dzie z kolei na drogę konwersyi. _ Przywró- ło, natomiast z; ożywieniem obracano ter· sów fabrykantów spirytusu wiele jeszcze ździernika 216 p., dnia 10 października 
cenie bedytu zależy od polityki ahsolutnie minami po kursach wyższych. W Belgii pozostawia do życzenia a nizkie notowania 2H porcyj. 
pokojowej na. zewnątrz, którą, wedle wieści poszukiwano z ożywieniem pszenicy, której w Poznaniu, Wrocławiu i Hamburgu robi~ W tygodnin sprawozdawczym otl'/.ymala 
dzienników nawet urzędowych: zainauguro· ceny utrzymały się w pełni, inne rodzaje tu silną konkurencyę. Wczoraj notowano 'kuchnia dnia 5 października ·od p. Taub'J· 
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Przełożyła z angielskiego 

BRONISŁAWA NEUFELDÓWNA. 

(DoIrOJlczenie-]JatJ'z Nr. 227). 

I 
w:ie, .z ~mdlewającym wzrokiem i wyrazem Zerwała się z sofy, blada jak trup a z I śmiechem wyciągnęła rękę do Franka. -
Clerplema na t.wa!'zy. .. . . oczu jej posypały się skry. ,I - Tyle mnie pan obchodzisz co i on,-

l -Ozy pam SIę czuJe lepiej? - zaczął - Nie wierzę temu, nie chcę w to uwie- ale musisz wybaczyć, iż widzą.c się zaćl1lio­
Frank pokornym tonem, który zdradzal, iź rzy6! To falsz! Nie ożeniłby się z nią I ną, zmartwiłam się nieco. J eźeli mnie 

I n~ to pr?ste zapytanie zdobył się po wieI·! nigdy! Nie oszukiwałby mnie tak!· I chcesz, jestem twoją Franku. 
klm wys~łku.. . . - Oszukiwać panię, lady Maude, - za· I Uszczęśliwiony młodzieniec z umesw-

- DZIę.~uJę . p~nu, lepIeJ. . 9zy mogę pytał Fl'~nk, patrząc na ni(! ze z?ziwi!l- niem po?hwycil ją w objęcia a ja tym· 
pana proslC, abys zechCIał zdJąc krzesło z mem. NIe sądzę, aby Lascelles mogl SIę czasem Jak strzała wybiegłam z pokoju, 
ogona Fora? - rzekła lady Maude znu- dopuścić czegoś podobnego. Doprawdy uie zanim rozpromienieni kochankowie zdołali 
żony m .głosem: . wyobrażałem sobie... dostrzed.t, kto był nieproszonym świadkiem 
WteJże ChWIlI słowom Madzi zawtórowa- - Wszystko mi jedno, co sobie pan wy- ich rozmowy. 

ł~ głośne skowyczenie Fora i Frank, rumie· obrażałeś! Ohciałabym skonać w tej 
mąc się po uszy, uwolnił biedne zwierzę chwili! 

* * * 
od bolesIl~go. ciężaru. I lady Maude, przywiedziona do ostatecz· - Tedy, będziemy mieli trzy wesela 

- Wstydź się pau. Powinieneś być du- - GdZIe Jest reszta towarzystwa,-gdzie nych granic doznanym zawodem rzuciła się zamiast jednego, - mówił stary p. Lyon 
mnym z jej względów .. Bezwątpienia, ja p . .Lascelles~ -:- pytała. dalej Madzia, zamy· na kanapę a ukrywszy twarz w poduszkach zsuwając okulary i patrząc na nas. Jak 
jestem owem jabłkiem, zerwanem dlatego kając oczy, J3;kb;y zamIerzała usnąć.. wybuchnęła łzami gniewu i upokorzonej mi Bóg miły! 
tylko: żem kwaśna, - niby na próbę· MagdUSIa l Dudley~ą w salome, a dumy. _ I stracicie państwo jednego dnia sy-

- Ach, ty mała jędzo [ Jak możesz p. Lascelles prawdopodobllle u panny Dan· Frank wstał bardzo blady, lecz zupełnie na i córkę, - rzekł Karolek. 
mnie pomawiać o coś podobnego? Jutro verso . . , spokojny.. .. . _ Przepraszam, wcale nie, _ odparła, 
tedy, bomba pęknie; w dzień n.owego roku - F~talna ?hWlla nadchodz~, --pomysla- . -:- P:zykro !Dl bardzo - nH~. mlał~m po-I pani Lyon. Ozy nie znasz pan przysłowia: 
pobierzemy sili) i.. lam - Jakby SIę ztąd ,;ydostac? , J~clat z~ 'pam to tak ?dc.zuJe: CI~S ten Syn mój, jest mi synem, dopóki się nie 

- Dosyć na dziś o mej przyszłej niedo- L~dy Maud~ otwOlzyła nagle oczy l rowme męzko dotyka mme Ja~ l pamę. ożeni, ale moja córka jest mi córką przez 
li, - rzekłam i wyrwawszy się z jego ob- wypros;?wała SIę. .. . Pana? -:- zapytała Ma~zIa? podnol!ząc ca~e życie .. Przypuszczam, że Frank będzie 
jęe, pobiegłam do mego pokoju. l - .N,le przypuszczam. Jaklz Interes ~o- głowę. Ozy l pan kochałes SIę w Ethel mIal oczy 1 uszy tylko dla swej M3.dzi, ale 

Nazajutrz rano "bomba pękła", ku wieI· ze mIec p. Lascelles do palll;tY: Danve1's? Danyer~? . co do Magdusi, pewną, jestem, że nie za-
kiemu zdziwieniu państwa Lyon i brata .- ~a honor, s(!dzę, ze meJ?de.n,-odpo. - NIe, pann? Matyldo, kochałem SIę i pomni o starych rodzicach. 
Franka. Lady Maude zaś, z przyczyny wlec1zI~l Fran.k. z pe:vnym. OdC18111em gory· kocham w pam. ~rzyszedłem tu aby ci - O, nie, z pewnością, mateczko! Ina­
bólu głowy była u siebie na górze i usły- CZYI wldz~!c, Jej z,m,Ięszame, - skoro SIę ofiarować me .serce l rękę; ale skoro pani czei byłabym naJ'niewdzipcznieisz!l córk" na 
szała dopiero wielką nowinę zeszedłszy po· maJI1 pobrac w dZlen no ] d t t k h L 11' J " J '" '" 

I
)oludniu do bawialni, gdzie siedziałam we P' ' .. wego 1'0 m. o ego s ~pllla oc asz asce es'a, przy- świecie! Ach! dziewczęta pomyślcie tylko 

oCJsk wylemał Jak. kula z arn~atJ:! L~dy puszczam, IŻ nie mogę mieć żadnej nadziei. jutro nasz ślubny dzień! ' , 
framudze okn~ rysując. Frank, który czy· ~aude wydała lekkI okrzyk l SIedZIała Lady Mauele Vernon, otarła nagle łzy i Siedziałyśmy tego wieczoru same 'v nie. 
chał na MadzIę, wszedł tuż za nią do ba- Jakhy odurzona c1 • l ' F kl' wialni i zamknąl drzwi. . : . , , po mos a SIę· ran ~yon nie był, co- oświetlonej bawialni, przyglądaj ac sili) bla-

O' . " . ~l ł . - K?chah S.lę JUZ dawno, od ~18rwszego prawda tak pożądaną partyą jak Karolek dem~l księżycowi wschodzącemu ~a iskrz a-
,- os SIę. S'~I~Cl, - pOl~yS a am: ~poJ- sp.otkallla w R:lVe:(~alp ~all:u!-=-Clągm11 da- Laseell~s, ale "lepszy rydz niż nic". Był cem sie gwiazclami niebie. 1\'1a dusta 
!Zawszy na mezYi)kle powazną twalz Jego. lej Frank bezhtosme-I dZlslaJ rano Las· przystojny dobrze wychowany a J'ako d 'l •. d . ł . k' t-ł kg Trzeba mi tedy wydostać się zta l 11 . 'ł fi l' ., a • nlI cząca SIe Zla a na lllZ lm s o ecz u po· 

c ,.c coprę- ce es. OZnajmI o cya me swe ~arę~zyny i w.oleat, choć młody jeszcze, cieszył się już łożywszy głowę na mych kolanach, n'awet 
dzej. '" , . ~zybkI .ślub. Panna Danvers, o Ile SIę zda- mezłem powodzemem; mogła była tedy Madzia miała poważn T w raz twarz d 

Lecz Clekawosc przemogła; chCIałam Je, chCIała, aby wszystko to dotad trzymane trafić gorzej jeszcze A nadto drpcz l' t' k) Y k~' , g y 
. widzieć, jak też Madzia przyjmie nowinę i bylo w tajemnicy dla niewytłumaczonych myśl ie osiądzie n~ koszu gdy ty" / aa Ją za oPlblsz1:: wzro'l IW uroczystyll~ ,Slękzy?O. 

pozostalam. Frank usiadł obok niej i przy· powodów jakich tysil.l.ce zwykle w każdym nasz' dziell §lubu już był ~znaczonm z den~ ~'1;rm ,as u, mys~. a ~. 110wen: Z,YCI;U' .to1re 
gh1dał się jej z ,uwielbieniem, a muszę przy- wypadku' posiadaja kobiety' dopiel'~ na miała pozwolić aby J' fl ubieg' ł 1Y1' d z:fz JeJOwradz z n?wym. 1['0 IeIll ZaS\~Itae l.!lla o. 

, ? e godn'". go b ł d' l l ł 'b 1\11' d . vb l b ~ c' , , 't< Y ag liSIa o o mme, una am oczy :tez pe1ne a 
~nac,! z 'v. y: a, g, yz wyg.ąc a a w pros y mag: USI, a y Ś u y ICh odbyły się Lyon 1 Ethel Danyers? O, nie przenigdy serce wezbrane szcz ściem Mśl mo'a' u-
lst(lCl~ zachwycaJlJ;co,. WSllIll~ta p,olluydzy po- !JednegO dma, ustąpiła. I cóż pani na to broń panie Boże! Lekki rU11li~niec przem~ leciała ku Idzie i ~w~· noc' o Yrzedz~" cc' 
duszkI kanapy, w medbałeJ, lezlj;ceJ posta· lady Maude? kn~ł po jej twarzy, wstaCa i ze słabym u- jej zaślubiny. Biedlia m~li Plda! <JJa~ 



3 

ra 3 rs, i dnia 6 października od pani S. inicyaty~va władzy wyższej. Jak dziś rzc- tłumu olbrzymi pochód się posuwal, paliły s2czecin,9październikapopotTl!.rgzhQiowy,Ps~enioa 
Mana,sse 1 rs .. 50 k.; razem ~ rs, 50 kop.', czy stoJą; - nawoływanie dzienników J'est \ SiA latarnie przvsloniAte czarnJl. kren ". ospale, \v m. 136,00-152.00, na paź. list. 150.00, 

D d t d 1< 1- I .., J.., 'li l"~ nakw.mj. 160.00. Żyt,) spokojnie, 'IV m. I 33.00--135.00, 
. yzury z~enne w. ygo mu przyszqm Pd~on~em; ~awoływani bowiem wiecznie bę- Na czele pochodu postępowały stowarzy- na paź. list. 134.50, na kw. mj. 134.50. 

maJI1 .następuJą,ce van~e: . _ 11 CIekaWI, komu się sprzykrzy: dzienni- szenia akademickie, stowarzyszenia, art y- OI.ej rzepako.wy bez zmian:!:, .na paź. list. /'i0.50, na In;. 
Dma 13 pazdzIermka, pame: M. GolJ- kom wolać - czy im nie słuchać?... I stów wiecIelIskich w liczbie przeszło awustu, ll1J. 52.00. SpIrytus SPOkOJ1ll8, \V m. 45.80, na p,tz. 

feder,. L. Rapp~po:t, ę. Rosen~latt. (-)Z teatru. Rozpoczęcie przedstl1wiell l przedstawiciele różnych korporacyj. Orszak 46.00, na paź. list. 45.80, na kw. mj. 46.90. Olt\i 
Dl11a 14 pazdZlerlllka, pame: A. Oaro, w teatrze polskim ulegnie jeszcze krótkiej żałobny zatrzymał się najpierw w kościele BkL~~~Y:' 8·p:i~~iernika .. Tar~ zbożowy. Pszenića 

:M. F~'aenkel, ~. ]VIa~naberg. . . I oawłoce .. !,ow<trzystwo dramatyczne pana: sw. Karola, gdzie llastąpiło poświęcenie spokojnie, numinalnie bez zmJany, przybyłe ladl1n-
Dma 15 pazdzlern~ka, pame: J. Aszkm,: Texla zJezdza dopiero w tygodniu przy-.I zwłok; podczas całego nabożeństwa na ki stale, bardzo spukojnie, m'(lka ciężko. owies i ku-

M. Oohn, J, Dobramcka. I szJym. I chórze rozlegał}' sjA Śl)iew", wykonywane kurydzf\ mocno, j~ozmieil drozszy, słodowy mocno. 
d . . I .., J Od ost»tnieg., poniedziatku dowieziono ouc~go zlm-

Dnia 16 paz ZIernika, pame: J. Guttmall, : - przez pierwszorzędnych artystów opery wie- źa: pso.eniuy 2:!,390, jęczmienie 5,120, Q",sa 36,650 
dokto~'owa Li~iBl:nik,. G. JYIti~er. " I I{:,RONII~A i deńskiej; Po UkOllCzOnem na.?ożeństwie C~- kwr. ~allplyu~ty dziś 3 ładunki pszenicYi pogoda 

Dma 17 pazdzlermka, pame: .T. Kempm- KRA J O W A I Z A G R A N I C Z N A '1' ły pochod wyruszył do "Kullstlerhausu·. Pyt~~d'yn 8 października. Cukier Hawana Nr. 12, nomi-
ska, J. Lande, JYL Lichtenfeld. . Okna i bramy tego gmachu zasłonięte nalme 13,oukier hurakowy H'/2; spokojniej.' 

W ~statnich ?wóch tygodniach. zmn~eJ.- _ W P . _. r .' .7" l były kirem, z_ dachu po:v5~waly c.zarn~ fia- Wiedeń,8 października. Pszenic" na jesień 8.13, nR 
szył SIę znaczme ruch w kuchlll tameJ; . arszawa. legma", H?l//(}W nlenu~- ~ gl a przy głownem weJsclU paliły SIę 0- wiosnę 8.55. Zyto nll. jesieii 7.22, na wiosnę 7.28. 
równocześnie datki prywatne na rzecz kU-, UJ/dra, wd?wa po z?asłym meda.wno SędZl-. gromn.e spiżowe świeczniki. Prezes stowa- Kukury<l1.iL n" p"ź. 6.80, na mj. cz. 6.17. Owies na 
chen tanich ustają prawie zupeŁnie. Obo- wym le.kalzu, przezyw~zy l~t 76,. umarła rzyszenia, architekt Strait, pożegnał prze- jesień G.ó8, nR ~io~nę 6.67. . ' 
. t" b k l t' 11 ' onegdaJ w Warszawle OSlerocaJac zn't-I hl k lo , • • Peszt 9 paźdZiernika, przelI polud. Tal g zhozowy. 
Ję no~c, wo ec uc !~n aUlC ma zapewne t " 1 <. ~ , ". , ~. < I n~ową .r a arta, z .. o~y:vs~y 1:30 trull!-me WIe- PszenicR w m. lepiej, na jesień 7.72, nR wiosne 
s>ye zl'odło Vi! tern, IZ uchwalono na osta~- nlJ,_u po~sz.e?lll1e l szanowa~ą, rodzInę .. ,mec z p.almowych lIŚCI l bIałych l czerwo-18.33; owies ~ajesieli 6.14, nR wiosn\j 6.3D; kuku-
mem zebramu, wydawać porcye od ] 3 paz-. .Zn~czmeJsze wygrane w ple~wszym dl1l~ nych roz. I rj'dzR n?, mJ. c~.5.~4; d?s;-cz. . . 
dziernika li za opłatą. Sadzimy jednak C1ągme.ma 3 kla~y 143 loteryl klasycznej I Następnie wyruszono na cmentarz cen- Pozn,an 9 P!źdzlernl.ka. ::>)l~",YtUR w m. hez hecz. 44.60, 
. ł b' l· ~ 'k- . ',padły Jak następuJe: t' l' ł' ,. . d . ,,! n,: pa!. 44./0, Ha hst.. 4,.1:20, na gr .. 44..10, nil. kw, 
ze ?patypo l~rane odstowwm o~, mep?-, R 5 N' ł lIan,}', ~:lOozOlly za mlastem, g zle Plz~-iIllJ.4D./'iO;(>spale;wYPowl8azano5,ooOl. 
~rYJą,. w~datkow kuchen a w .takIm raz,te: lU' s,~, kOO npa ~ r. 589 :1 kolj ~łoto owak w : m.a~lał Jes~cze malarz. Grefe. W szystkw l . Brema,8 października., Olejskn.lny (.sprawozdn.ll1tl po-
l kapItalIk zapasowy rychło SIę wyczerpIe. maZOWleC U. OlS. 1,Oog. n~Nl. 9,887 li ol. wwnce złozono na groble. ,c.zątkow,e) spokoJnle. :;tandar<1 WhlW W m. 7.50, na 
Ofiarność zawsze jest pożądaną! _ im Sztolcmana w WarszawIe l na Nr. 16,665 -____ . lIst 7,ijO, na gr . .1.7~, na s.t. 7.80, na H. 7.90. 
b k · d kt - . l' t b" U kol Raudnego W 'Warszawie Rs 500 T E L E G R A M Y Glazgów 9 paźdZiernIka. i't1Jxed numbel"8 warrants 41 Z ra· me nę zy, oreJ U gl 1)0 rze a. N' ~ k S _:. . . sz. 7 p. 
(-) Wszystko po staremu. Był czas, kie- na . r. 1t>,84~, u ol. molenskle,l w War- _. liverpool, 8 października. Bawelna (sprawozdalIle po-

dy wszystkie dzienniki miejscowe energi- szaWle. Po I:s. 200 na N-ry 2,031, 3)94, Berlin, 9 października. Ma się tu zebrać czą,tl,c.). PrzYjluszczn.lny obrót 8,()()O; stale. DZIenny 
cznie w stępował r iwko nie . "dko 8,849, 9,968, 12,044, 13,437, 14,515, 15,698, l' t d' . d d k dowuz 8,000 bel. 

. y . y ~), ~ec.. pOl z." l~ 16,550, 16,609, 21,282, 22,739. . W lS opa Zle nuę zynaro owa onfereucya Liverp.oo!, 8października p.ojlołlldniu. Bawełna. (Spro.-
na ulIcach l podwOIkach l - zaczęto cos Zb d' P . d J K w celu uregulowania kwest' dot . l wozdume kotlCowe). Ohrat 10000 bel z tOITO nil. 
niby robić, przepI'owadzono nawet wybory _:-: ro ma. onnę .zy :;r-nowem.a .ra~ " . . YJ, yczq,c'y c l spekul!l.(:y~i wywó~ .1000.beJ. Ameryka'~kll., ;tubieJ; 
nowego komitetu sanitarnego. Był czas, smklem! w folwarku MIChaŁow, z l}:edzIeh Aflykl. z~cho~m~J' . s~~aty meJedl!0s~aJn~e; iYhddl. fLmery1ra_~~ka.na paz. 
kiedy pan policmajster wydał rozporządze- ?ll: .pomedzlałek ~apadła na dWOI w}a- Paryz, 6 pazdzlermka. Pobyt w Paryżu 5 IG~' na paz. h,st.. () 9{32' n~ hst. gr. D 13't. , 

. . . . 'd sClClela Ferenzewlcza banJa opryszkow H l' b k -. New-York, 8 pazdzlermka, Wleczurem. BawelnalO !ts. 
me, azeby w pewnym termIme (ktory a- D t' . d k' <. l "1 a Ima aszy, torego "\V. Porta protego- w N. Ol"leaU.ie 97/8, Olej skalny raliumvauy 70"/0 
wno już upłynął), zniknęły z horyzontu kOS aw~z~ SIę °ł po ~Jl~ sYPlabB,e(?O plzez wała dawniej na tron egipski przypisuji1 Ahe[ Test 8, w l"it~aeill~ 8. Surowy olej skal­
łódzkiego stare dorożki i ustąpiły miejsca o no, Je en ze z oczyucow uz lOJony no- l b" l ' ( ny 65/s' Certyfikaty plpe lme - d. 733/~ c. }'l,~ka !l 

d . . k t d' 'k' ł' żem, stanał nad łóżkiem Ferenzewicza, 80- znowu poe o uym p anom na wypadek 11SU- d. 25 c. Czerwoua pszenica ozima w tIl.- d. 87'/, ('., 
wygo nIeJszym. ry ym; Zlenm 1 popar y l' ~ O . "j' . k l l . . . '861/ l' t d 873/ K k . {"a 

t '· k bl' -,' ł . etmego starca zerstwy Jeszcze l Sl ny męc1a ec ywa {ZlSleJSzego na paz. g, na lS. -. 4 c. u nr} ( .. 
gorąco en proJe t, pu lCznosc Cleszy a SIę, d' h"'}' -. b d' l . ," '.. (nowa) 62. Vukier (fair reliniug Muscovatles) 4.GO. 
ze nie będzie w dorożkach moknąć w cza- gospo ~lZ, c ,":y~l .. z~, noz z 1'0. marza, . a eParyz, 9 paZdZ16rlllka. Stwlerdzonl1 urz~- l{awa (fair Hio) 10.0;3. Łój (Wilcox) 8.25. Słonina 
sie aeszczu i wysiadać z nich z obitemi bO-\ tak ~18SZCzęshwIe, _IZ ostl'z.~ Jego obc~ęlo downie została wiadomość o klęsce chi li- 1O J/4' Fracht zhożowy 3 1/ł' 
ka~ni .po ~ilkunastominuto:vej ~ezdzie i - mu t.lzy,Palce. .oplyszek, noz :v,yrwal 1 u: czyków w Tonkinie. Straty ich oblicza"1 '.I.'EI.EUUAMY UIEŁDOWł<J. 
n01awllo SIA na bruku łódzkIm klIka ale tyl- godZIł mm w brzuch stalca, ktOly wnet 1)0 '., J 
l'k J k'lk d'" 'k k t h B ł' k' tem skonał. Reszta łotrów narzuciła na na 1,000 ludzI. 'Vysłano WOJsko, celem oa-

o l a oroze ry yc. y czas, le- . F d k' k dl l ., h' - k d d . 
dy p. prezydent w interesie bezpieczellstwa pan~ę i; 1:0 .usz 1; stal'usz a ?m a a. z CIęCIa c lllCZy -O~l ? w~'otu o gramcy: . 
pubiicznego odwołał się do właścicieli do- z p.lzeraze~la l tem?, tylk~ ~a'Ydz1ęcza oca- londyn, 9 pazdzlermka. Bank anglelskI 
mów, ażeby kazali okratować zagłębienia ~eme, &?yz. złoczync,y WZIęlI ,Jl1 za u~nartą poclwyższył dyskonto do 30f0. 
przy oknach suterynowych i - nie okrato- 1 p~~t:vlC SIę przestalI .. R?z.bl\vszy bIUrko, londyn, 9 października. Anglia ma za-
wano ani jednego B ł czas kiedy kilka- zabralI znaczni!l kwotę pIemęzną, kosztowno-. ., " . 
k t ·· l . 1"- y. 'k ' dl ści, zegarek nieboszczyka i znikli. W przed- lllIar WyStą,plC euergwzme przeCIW boerom 

1'0 me (opomma lsmy SIe o agance a d . , dk . h ł d' cl " l' Af k' • d' . 
psów... Ale szkoda czasu! Gdybyśmy za- Zlen ~vyp~ , II przYJer. a: o w!e Zle sę: z~- 1'y l P01.U 1ll0\:eJ.. . 
czę1i wyliczać wszelkie braki i niedogoclno- wych. rodzICow syn Ich, ~lz~maJący w OI~J- Katama, 9 pazdzlerlllka. Huragan zb11-
ści wytknięte przez prase i te których u- nacyI znaczn~ dobl'~ dZIerza.wi1, .~otl'y Je- rzył wczoraj wiele domów. Z rozwalin wy­
su~iecia domagały się władz~ miejscowe, ~n.ak tak elCho

k 
~~ę sP.l'aw~alYł' 1Z fil:n Fd' dobyto dotąd 27 trupów i 350 rannych 

. ~t lo b .. SpląC o parę po OJOW, mc me s ysza .. >1 na . 
me fi arczy1.o y mIejSCa w numerze. . d' l' d . ł' . " Straty dosięgaią pięciu milionów 

A sens moraln ? łanem oplero (ow!e zIa SIę o mesz_c~ęsc~u. • OJ ,..... 

W szystko po slaremu! Ulice wróciły po- - Helena ModrzeJews~a, według obl,e~aJi1- Ostraw (SZIf!Sk~ 9 pazdzlerm~,a. W J.edneJ 
woli do pierwotnego stanu, pełno wszędzie cych pogło~e~, przybyc. ma do Walszawy z szyc~t, stanowIących własnosc hr. 'VIIczka 
śmiecia, błota i cuchnących odpływów w w koncu blezą,cego lllles1C1ca. " nastl1pll wybuch; 30 osób zabitych. 
rynsztokach. Kolki, ćwieki i sprężyny w WIJ! T~warzystwa ~ra'datyc~ne na t~owl.nC~t. II Berlin 9 paźdiiel'llika. Podczas zbliżają­
stawnych dorożkach łódzkich będ11 tam na· t' I ,oc r~ rozl,ocz ę tO awa ppl'ze(hs ~wle:.la cych sie wyborów do parlamentu Sl)odzie-
dal uprz J'emniać 'azclA po miłym i gład- owalzys wo ra.ma !,czne p. uc mew,s 1e- . .~ '" 
k· b Y.k . . kJ· "l! t k d l . . d go. Do RadomIa Zjechała trupa p. Zolo- waH SIę znacznego wzmocmema stronmctwa. 

1m ru 11 Il1IeJs Iln l a aeJ-az o " k' kt' d ł d .. 
psów, które nietylko na ludzi się rzucają, pms lego, ora, awa a prze ~tawlema te- socyalno-demokrat~cz~leg~. i antyse~ickiego. 
kaleczq,c ich lub niszcząc ubranie ale nad- ~o rokul w EldOIado. W. Kahszu P?zosta- "\Vyborcy tych odCIem pOJdą, zgodUle, pod-

d k k · . l . k .' Je nada towarzystwo pam Otrębowej, a w d' . . 
to po s a UJI1 l c lWytaJilI ome za pa- L bl' . - t G b" k' h W Ol . czas g y stronmctwa zac. howawcze l hbe-

k·· l ~ . u lUle pans wa ra ms te. . lęCI- l b d d' ł l k 'd . 
szczę l l P oszą Je. h . drf . d ., l 'k t ra ne ę ą zm a .. y az e na swoJę rękę. 

Wszystkim tym niedogodnościom zapo- nac OSie l a SIę o wazme ma en a rupa 
biedzby mógł szybki wymiar kary, za- dr~m8;tyczlla~ rod w.odU1. star~g_o . J a~a. 0-
leżny bezpośrednio od władzy policyjnej konskIego, ktory mIał megdys svnetl1leJsze 
lub miejskiej, ale do tego potrzebna jest czaWsy.. T l ,.,. b . 

OSTATNIEWIADOMO$Cl 
HANDLOWE. 

gwiazda zabłysła, jaśniała przez chwilę i 
znikła nazawsze. Łódź życia mojego przy­
biła bezpiecznie do brzegu morza pelnego 
słońca-a Ida, nieszczęśliwy rozbitek wśród 
życiowej toni, spoczywała już snem bez 
marzeń i widziadeł. .. 

I cóż wam opowiem, kochani czytelnicy, 
o dniu naste;;pnym? Jak zaświtał, jasny i 
promienny, jacy piękni, jacy niecierpliwi a 
uszczęśliwieni byli trzej panowie młodzi ? ... 
Lecz żaden z nich nie wyrównywał Karol­
kowi, mojemu Karolkowi! Ozy mam wam 
mówić o wspaniałych tualetach trzech pa­
nien młodych w śnieżnej bieli, przezroczych 
jak mgła welonach, wieńcach pomarańczo­
wych, o piękności dwóch narzeczonych przy­
najmniej? Wolę zaniechać tego, bo wszak 
trzeba pozostawić coś bujnej wyobraźni czy­
telników. 
_ - Ethel, - rzekł Karolek, chodź spoj­
rzyj jak wspaniale księżyc wschodzi dzisiaj. 
Przypomina mi to Riverdale Hall, gdzie 
tak często przyglądaliśmy się mu wscho­
dzacemu. 

Potrójny ślub uświetniony został wielkim 
balem. Dźwięk muzyki i wesoły odgłos 
tańca brzmiał dokoła. Oparta na ramie­
niu Karolka zbliżyłam się do okna i spoj­
rzałam ku chłodnemu księżycowi jaśnieją,­
cemu ponad uśpioną; stolic~. Oczy zaszły 
mi łzami a głowa opadła na ramię Ka­
rolka. 

- Nie płacz najdl'oższa, ~ rzekł czule. 
Każda chmura ma srebrzysty l'ą;bek. . 

- :Myślałam o Idzie, Karolku,.. biedna 
mała Ida! 

- Zbyt wcześnie spoczęła. Niecllaj im 
obojgu ziemia. lekką b©dzie! Czy jesteś 
nareszcie szczęśliwą słodka żono moja? 

- Zbyt szczęśliwą prawie. O, Karolku! 
ezy tyle szczęścia może trwać? 

- Będzie trwało, Ethel m?ja. Życie 
jasno się otwiera przed namI. A teraz 
chodźmy ... nasz bal weselny już się kończy. 

KONIEC. 

reSZCle pan exe gOSCh o eCllle w 
Sosnowicacb, zkąd udaje &ię do naszego Berlin, 9 października. Bilety bauku rosyjskiego 
miasta. . 207.!l/'i; E% lIsty zastawne 62.20, 4% listy likwida· 

cyjne 56.2lJ, 5% pożyczka wschodnia 11 em. 60 9U 
- Z literatury. We Lwowie przygotowu- 111 emisyi 60.su, 4"/0 pożyczka z 1!l!l0 r. 78.70 5°/' 

je się zbiorowe wydanie powieści i powin.- listy zastawne rosyjskie !:J4.lU, kupony celue :2<1.521/.0 
stek znakomitego humorysty Jana Lama. 5% pożyczka premiowa z 1864 r. 14,1.25, takaz';' 
Wydanie, przedsiewzięte własnym nakładem ISijo r. 135.30; akcye Lanku handlowego 79.10, ds-

akontowego 78.20, dr. żel. warsz. wied. 196.25' ak. 
autora, obejmuje 6 tomów, zawierają,cych: cyekredyto.vc austryackie 47550; najuowsza Poż)'czka 
"Pannę Emilię," "Koroniarza w Galicyi," rosyjska 94.75, 6% renta rosyjska 107.9&, dyskontu 
"Głowy do pozłoty," "Idealistów," "Dzi- 4B

/o, prywatne 27
/8 Ufo· 

k r '" ,t cI 1 londyn, 9 października w potulluie. Konsole 101 1/8 wne h. yery l spory om cenny prac pruskie 4% kousoll.l lU21/~, 5Ufo tureckil.l z 1!l65 r: 
drobniejszych. 73/" rosyjska poi;. z 1873 r.943!{i 4% reuta dota W!Jg. 

Dzieło 3-tomowe o Bis1llarku i jego dzia- 77'/l! austryacka ztota reuta 8/'i, e<flpska 6013, 
łalności ukaże się wkrótce w języku fran- bauKu ottoma!ldluego 129/1&, 10m hardy 12112, akd}~~ 
cuzkim.Autorem dzieła jest młocly rosyj- k.l.uału suczkIego 7'd3/~. 
k · d l d . l d l V!i~deń 9 .października w polulI .. Akcye kr~dyt .. 282.75 

s l yp omata, przy zle ony o pose stwa takI"" w\lgwr. 283.10, fJ"llll!:uzkle 304.90, lombardy 
rosyjskiego w Wiedniu. 147.50, galicyjskie 269.25, koll.li pótu. zaIJh. 17625 

- W Saratowie - jak donoszą dzienniki austr. r~uta papierowa 81.00, takaż litota 102.&0 
rosYJ'skie,-oberwała się góra Sokołowa nad 6% wllgler. złota 122.80, 6% papier. 88.85 takaż 40' 

d lo d' dota 93.37 1/2, noty Jrl»rkowe 6!i.76 , nap~looTlY 9.68: 
Wołgą i zrzą, ziia ogromne szko y, Zl'uJ- zwią,zek haukowy 102.60, akcye tabaczne 123.2/'i. 
nowawszy wiele domów. Ofiar z ludzi nie- Warszawa, 9 października. Targzhoźowy. P8zenica 24:J 
było, gdyż katastrofa odbywała się wednie a. pstra i dohra --570, bia!a640-660 wyLorowa 
i zwolna. 6(){)-720; żyto wybor. 232 rfJ. 480-525,' średuw 

l , Ot . G t l k' d ----, wadliwe ---; j~czmieil 2 i 41'O-l'Z\l-
- WOW. l'ucze. aze y wows 1e 0- dowy 202 (t. 450-500; owies 142 .~(t. 285-330: 

noszą, że córka prezydenta austl'yackiej gryka 200 {t. 450-500; rzepik letni ---, ZImOW}: 

rady pallstwa, Smolki, Jadwiga Huperto- 2101t. - - -, rzepak rapps zimowy 210 r{t. __ 
wa, żona insepektora kolei pallstwowpi, w -;groch polny 260 (1.600-700, cukrowy 260 it. 900 

lecie b. r. upaclła była na szyny kolejowe -;;:~I~~~f~~~~,~·ę~~~i;u\;~O~.:..~aOI:r::.:.p!~~~:; 
i mocno się poraniła i zdaje się: iż przy -500, Imany -550 kop. za pud. Dowieziono psze­
tem upadnięciu nasttwiło wstrząśnili)cie mó- nicy 1,500, żyta 1,200, jllczmienia 60, owsa 3CO 
zgui odtąd bowiem chorowała cią.gle i mie- grochu polnego - korcy. ' 

ł t b l· d L' h Warszawa,9 października.Okowita 78% z akcyzą kop. 
wa a przys ępy o .. ę u. eząc c orą, na- po 80f0.Sto~unek garnca do wiadra 100-3071/2, Hurt. 
piła się jakiegoś dezynfekcyjnego płynu, sklad ~a wla~ro kop. 7964-71>95, za garnieo2ó9-260. 
nazwanego "Antibacterion" i mimo natych- SzynkI za WIadro kop. 8088-811 8, za garniec ko. 
miastowego ratunku, skonała w trzy godzi- plejek.263-20;1- (7. ~od. na wyschn. 2%). 
ny. Pozostawiła kilkoro clrobnych dziatek. Berlin 9 pazdzlermka. Targ zhożowy. Pszenica 

d
. stale, w m. HO - 173, na paź. 148'1. 

- Pogrzeb Makarta odbył się w 'Wie mu na paź. list. 1481/.;, na list. gr. 149-1491/" ń:~ 
z taką wspaniałością, jakiej dawno tam nie ~r. st.-, na kw. l~J .. 159-1591/., na mj. cz. 1603/4 
pamiętt\ją. Nieprzeliczone tłumy publiczno- Zyto na dostaw!J mzeJ, w m. 136-143, na pai. 
ści I)Oste.l)Owały za trumną, złożoną; na ka- 14P{.·-~421/2' na paź' lIst. 115 -135 1/{, na li~t. 

- , gr. l3~'14-1S41/4' na gr. st. -, na st. It. -, na 
rawauie, zaprzągniętym w ośm koni. Na kw. lllJ. 1361/~-136./4' J~czmieIi. w m. 123-188. 
trumnie złożono tylko dwa wieńce-od wdo- Owies, J!lC(l!lO, w m: 126-160, na paź, 128, 
wy po Makarcie i wieniec miasta Wiednia. na pazithst. 1243/{,:a hs~. gr. 124, na gl'. st. -. 
I l· en-ce ]{tO~I' Cll 11'czlJA tl'lldno byłoby na st. . -, na w. mJ. 127, na mj. cz. -. 

nne w,. '.. y .., . Groch warzelny 168-215, pastewny 150-163. Olej 
oznaczyc, złozone były naWOZIe oszklonym. lniany w m. 48, rzepakowy w m, bez belJz - Oko-

Na wszystkich ulicach, któl'ęll1i wśród, wita w m. boz becz. 4G.~. ' . 

Giełda Warszawska. 
Zą,dllnozkoiJCem giettly. 

Za weksle krótkolerminowe 
na. Berliu za WO 101'. 

" Lonllyu" l Ł. . . 
" Paryż ,,100 fr_ . . 
" Wiedeń ,,100 li. . . 

Za papiery państwowe: 
Listy 1Jikwid. Kr. Po!. 
H.os. Poż. Wschotlnia . 
Listy Zf\S, Ziem. z UU 1'. Lit. A. 

" " " male , 
Listy Zast. M. Wl1rsz. Ser l 

· "" " ,,11 
"" " "Hl 
"', " "IV Listy Zast. M. Lodzi Ser. 1 

" n n " 
H 

lU 
" " u )) 

Giełda Berlillska. 
Banknot.}' rosyjskio ZłLraz. . 

" "na dost. 
Weksle !lR Warszaw~ kl'. . 

" Petersburg kl'. 

" " dł. 

" 
Londyu kl'. 

" " " Wiedeń 
Dyskonto prywatne 

cH. 
kro 

Giełda Londyńska. 
Weksle na Petera hurg. . 
Dyskonto 39/ 6 

Zdnia9 iz dniIdO 

.,.",J 48.21 
9.82 B.78 

39.10 39.05 
80.80 80.70 

87.50 
94.75 
97,i!5 
97.15 
94./'i0 
92.70 
92.40 
92.35 
84.50 
84.·-
8S.~ 

207.85 
207.50 
207.16 
206.70 
204.50 
20.40 
20.29 

167.10 
27/ 8 

87.50 
94.711 
97.25 
97.15 
94.50 
92.70 
92.40 
9230 
84.50 
84.-
83.-

207.55 
207.50 
207.Hi 
206./'i0 
204.70 
20.40 
20.2() 

167.15 
S 

f AR Gl ŁÓDZKIE 
Piątek dnia 10 pal:d:ziernikll 1884 roku. 

. Targ wiktuaMw na nowym ryuku. 
~1l~1{Q, kwarta. 71/2.8 kop'jSzczaw blacik /'i kop 
tilluetana" . 30-35" H.rbv funt 25-30 . 
jlasto świeże, f.36-40" 15 s1edzi 30 .' 
Se~ śred. wicl1r. 20-95" Brukiew 3-4:: 
Jajka mendel. 30 ,. Gęsi szt. rs. 1.20.-1.50 
Kartofle, ćwi.erć 40-50 " Kury " k. 75-100" 

, ". garmec 6 " Kurcz~tasztuka 35-&0" 
~gorkl k~pa 60·-90 "Kaczki .. 40-50 " 
tiatat!J. .wl~zka 4 " Groch pol. "'nrn. 22-28" 
Jal'llluz ,,10-12 szaLI klv 1" 
C h l' """" " e u~, Wl!,!~. 2-3 " Kasza gry cz. " 9 " 
BurakI mI. WIąZ. 2-2112" Kaszka krak." 12" 
Kapusta włoska 151. 2'1 ~-6_ "lepsza" 13 
KapustazwyczaJua 2"2-1) ·Jabłka funt 13-16 :: 
~archew wil)z.2-·2i/~" Gruszki funt 15-20 " 
Pletrusz!>:a, " 2'/2-3" $liwki czarne 7-9 
Selery, sztuka 2'/2-3" WinoQl'ono. 25-30" 
Porów ~vil!z~a 2--2f/~ " Arbll~y.śred. ~ie.łO-ao" 
15 P0!llldorow • 18-3/'i" Melony śr. wi. 60 100 ., 
ą:OrpIszon. ko.pa22 If2·30" 115. Cytryn 70-75 " 
Szplllak blaCIk 7 -9 " .\IlOdu kwarta 1(x) 
Kalarepa sztuka 21/1-6" Orzechy kwarta 12· k~p 
Kalafiory szt. /'i-lO" Orzechywlos. funt 15 • 

" 
.O,ZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 

Małzenst~a za.warte w duiu 9 paźdLiernika: 
W parali I kain!: -

· .W parafii ewang: 2, ~ mianowicie: Gustaw-ltohert 
StIll~r z L.auJ'I}-Natahl! Kiihllel Jan Wodziński 
Paulmą, l!'mke. l z 

Starozakonnych: 
Zmar!i w dn~u .9 października: 

,. Ka~ohcy: UZ.lelCl do lat Ib-tll zrnarto l, w f tej 
l~czh~e cll~opcow-, dzillwczq,t l; doroslych 1, w tej 
11c:.:1)1e ~\l~(lzyzll -, koLieta l a mianowicia· Józe-
fa ]}larcllllak, lat 2.5.' . 
· Ew.angelicy ,dzieci d., lat 15·tu zm~rlo 5, IV tej 
l~czb~e chł~pcow-, dziewcząt 5; dorosłych 1, w tej 
hczlne n~\lz!lzyz~ -, kohiel a l, a mianowicie: Hen­
ryeta z Stelllertow Sacha la.t 67. 
· st~rozakonni: dziAd do' lat l/'i-tu zmarło 2 w te' 
l~czb~e chl.opców-, dzie\~czq,t 2; doroslJch. -..:, IV tej 
hczble męzcz'yzn -, kolnet -, R mianowiCIe: 

LISTA PRZYJEZDNYCH. 
Hotel Manteuffla. E. Ascller z Berlina R. Neu-

gehauer z Kalisża. ' 
· H~tel. Polski. Wokrim kupiec z Czernichowa 1101'­

CZy~Skl.Z żou=b wlaŚ. dóbr z Krusowa Sohko~io:lz 
wl~s. dQur ~ l~adomska. ' 



WIELKI WYBÓR 
Im OBl\l"ETIEllK 

TEATRALNYCH 
jakoteż OKULARÓW i PINCE-NEZ 

poleca Zl\.KŁAD OPTYUZNY A. D IERIN G 
ulica PiotJ'koLD8ka, obok Ilotetu Victoria. 873-6-::1 

-4 

~~i~~~~~~~ 

SZANOWNEJ PUBLICZNOŚCI I 
JJL~A§TA ŁODZI IOHOLI.Cr 

polecamy ,,"v,,"vielkiIn ,vyborze nasze 'Wy .. o~y nast4!:p~łjące: 
Dr. J. ~ol~ński ~~ ~ M~ l'j1J ~ Płótno 'bielone Garnitury stol., bielon. wzorzystc.:l/rlhcł: napotUogl. 

} 'O" oc • l l ~~~ ~A ~~~ D Ii,A w zwoiach ""',, damaszkowe·
I
·Scl.61'kl "p ,7,ą1. pl'zYJInOwaIlle c loryc l, d l' 1- . "" ~ ki' 

c lOrosl~a~c(f~~l' S7.ll1i~\t~~ rzo;g~. l'łl. A'-UE~B~"-(JHA. ::;; na kalesony Serwety do kawy damaszko szaro " na po~\'łoczk1 ~olo~owe., 
( I b ) rB" po (yle eCH ~ na mankiety Kościelne kor p., biel. damasz '.pJ.otno na wsypy . 

. , r .. il I kreas z biat Czerwony dryhch poścIelowy. 
W sobotg d. 11 pazdzlermka '~iI "..' f. d 1 D' r h materacowy 

1\'owo#! po raz piel'W8zlj NOl/)os6! I i Chustk~ b131e do nosa . """ "z len z ą:. ry lC , '. 
CZŁOWIEK ~ Chustkl do nosa z koL brzegaml. """ kolorowe. "skosny, szaly. 

Pow-l"ócileTIl z ETIls. 

Di·. Goldbau'IR 
ulica Piotrkowslm Nr. 256, elom 

Kestenberga. 

, ~. Płótno na prześcieradła, bielone " "" " z frendzlą,. " atlasowy. 
S lf O N CZ O N y, """ dobielane Serwety do kawy k?l?rowe da- Duk~ szary. . .. 

(l,tn, gema,d~tel' JlJa.nll). I, . "" "z czerw. brzeg. maszk. z brzeganll i frendzlą. Dryl~ch na spodmet SUlOWy. 
Krotoch.wlla ze sp:leWaml, w 3-ch '~.rl :1. " kreas na prześcieraella. Serwetki kolorowe deserowe, Dl'yltch. atłasowy bIelony. 

aktach (ó-u obrazach) Jakobsona. i. Kreas ze szlakami ifrenclzlą. Duks bielony. 
ulica l'iotrkowska vis-a-vis ~ukierni Muzyka 11ichaelisa.. :" dobielany Serwety do herbaty i serwetki Szare płótno n~ spodnie: ~J 

DENTYSTA. A.. Iwauoff, 

Wiiatehuhego. 30i .. 3!l·-O (PrzedstaWIOna 150 ra~y .La seeme ~ Rewańtuch deserowe do herbaty. Płótno na sukllle damskie, kol. • 
"Wallner-teatru" w Berhme. - Szmka .. d l t . l ; 

AKUSZERKA repertuarl)wa w~zystkio!,- wiljksz;ch scen ;!I . Serwet,f d? kawy, szare z bla- Serwetki deserowe z fren z ą ,na ura ne~o: _.. . .. I' 
memiecklCh). łem 1 bIałe z frendzl!j,. " " z kolorowe- Płotno na sukme damskIe ,Jasne. 

W 'Cł 'f 'f 'Cł R ~ Serwety do kawy szare z koloro- mi brzegami i frendzlą· Tela. Russa szara. :Po 
JC;. Jv.. Jv.. JC;. W niedzielę dnia 12 października (I) wemi brzegami. Obrusy przecinane w ~ztukach. Dryl~ch szary. ~ 

przeniosła swoje mieszkanie na uli- LEKKA KAW ALERYA. .f! Serwety do kawy białe z koloro- Obrusy z frendzlą WI!j,zaną z Dryhch w pa~y.. ~ 
cę Piotrkowską, Nr. 273, w Idomu (Leże/de CavaUel'ie). ~ wemi brzegami i frendzlą. kolorowemi szlakami i bez. Płótno introhgatol'?kle. o 
Landaua, na 2-m piętrze, naprze- Operetka komiczna Costy, z muzy- E Ręczniki kuchenne Obrusy do wyszywania. Płótno na podkładki do kamaszy. ~ 
ciwko cukie1'lli Raymonda i poleca ki! Suppe'go. ..g" hukowe Obrusy.· Materye meblowe, wzorzyste. ~ 
się kobietom chorym i spodziewa- II kreas, wzorzyste Serwetki deserowe. Płótno na opony. ~. 
jącym się słabości. 677-8-3. DZIESIĘĆ CÓR ~"bielone,,, Kołdry wełniane i bawełniane. Worki płócienne. g. 
Lcl1lłcye tl"Dca ,NA WYDANIU. ~ " "damaszkowe Serwety" "Workidrylichowe. 3 

. . n. .. (Ze/m j}jrJdchen Ulul kein M'lnn). 8 " kreas clobielane Dywany. Wańtuchy do welny. :e 
włl1czllle z gllunastykl1 pokoJowt!J. Operetka w l akcie z muzyka !: " wzorzyste. dobielane, z " przed lóżko. Płótno do nakrycia wagonów ;-
poprz~dni~m mojem doniesieni~m Suppe'go. • o brzegami i frendzlą:. Prześcieradlakąpielowe w sztu- dróg żel. ~ 
zapowledZHwe, rozpocznę w mle- PocząteJi. O ~odz. ~1/ • a:: Ręcz. wzorz. z kol. brzeg. i kach.' Półwełniane matel'ye na kobiece C< 
ście Łodzi Z[1 kilka dni, tak po . 2.. frenck wiąz. Płaszcze kąpielowe spódnice. 
miejscowych pensyach naukowych, ZG UBIONO ~ Ręczniki Hakabak, w sztukach Garnitury " Różne gładkie i wzorzyste, lnia-
jak i w domach prywatnych. Dla r ~"" w tuzinach Rękawiczki " ne, póllniane i pólwełnlan 
zbiorowego zaś kola amatorów tail- DOWOD ~IU" "białe z fren. Trzewiki " materye, na ubranla damskie 
ca" 0.r~z . dla town:rzystw ~yez!1cych na zasta;wiony to~ar~ Obru~y k~easowe.wzorzyste, bia- PrześcieracUa kl1pielowe i. męz~e.. ,I" , 
W ~c~esUlonem ko~ku l~obl~r~c po- za Nr. 1,054/18,602,' na imię S .. 1· le i szal'e z blałem. "" z frendzlą. LUlane l bawełlllane kolorowe" ,: 
wyzsze lekcye, oczek~Je J~l~. pIZy- Gerson, na sumę 1501's. Łaskawy I Obrusy kreasowe dobielane. Ręczniki ką:pielowe materye na koszule. 
g:otowany l~kal u \'! -eJ. Elllllll Man- znalazca raczy takowy odnieść do Serwety stolo,!e heas, dobielane. Płótno s~ro:ve . Oraz "",:y1'oby poń:?zosz~i~ze ba-~ 
tlllband, ullCa Oeglel.ma~a, dom -4-. banku polskiego w Łodzi. Obrusy przeclllane w sztnkach. " mebleskle wełmane, wełmalle l Jedwa- '. I 

R:awera Nr. 391, 2-g1e pIętro, gdzi~ 674-2-2. Obrusy białe, wzorzyste. I" na podszewkę I bn e; Skarpetki i Pończochy, . 
pIerwsza, wstępna lekcya nastąpI Serwety storowe, bielone i WZO-\ }' roleto we . I Kaftaniki, ~oszu~e, Kaleso-
w ~ob?tę, d~ia 11 h. !u. ~ godzinie Za cenę pl'zyst4!:pną rzyste. . Plotno do opakowama ny, Chustkl wloczkowe w 
~-eJ WIeczolem, na kto~!li ~askawych do sprzedania w powiecie rawskim Serwetki stołowe, bielone, da- " pod obicia I wielkim wyborze. 
lllteresowanych uprZejmIe zapra- blizko Tomaszowa Ima<;Zkowe. .IDrylich na sienniki i gotowe'l' 
szam. :MAJĄTEK Obrusy bielone c1amaszkowe. I sienniki 

Wszelkie bliższe objaśnienia u- W· lk" Z bk" II: Próbki tych wyrobów przesyłamy na żądanie. 
dzielam w mieszkaniu w1:asnem, u- le le ą. l 
lica Cegielniana, dom pani Sima, składają:cy się ~ ~6-u ~łók Z zabu- I 'I . Biellc &. Bittriel" 
Nr. 272-e, l-e piętro. dowal1laml I laskiem. ~ -.y . 

b. członek baletu teatrów Wiadomóść listownie lub ustnie, I . Ulica Piotrkowska dom własny }(2 249. 
rządowych w Warszawie, wWarszawie, ulica Wspólna Nr. J 3a, " 603-2-3 .. 

Jan Ja,śniawicz. ~ mieszkania Nr. 5 i 11. !~~~~~i! 1i'fA~.;~. . ~ .. ,~ 
613 3 3. I'·~ ~ ~!f~~ ~ _ r. \ -'5. -

GIEŁDA 'VAU§Z.tł.'\V§Ul\. d. 9 października. 

\\'eklille. 

tlerlin (1 6 P/d 
" (16Pił) 

inne niem. miasta bank. 
, " [,ondyn 

" Pa.ry* 

" Wiedeń 

" PoterBhurg 

" " 

dl. ter. 
kro ter. 
dl. ter. 
kr; ter. 
dt ter. 
kl'. ter. 
dl. ter. 
kl'. ter. 
dł. ter. 
kro ter. 
dł. ter. 

2 d. 
2 tl. 
2 d. 
2 <l. 
Sm. 
3 m. 

10 d. 
10 d. 

;) d. 
3 d. 
2 d. 

ZA 

100 mr. 
100 mI'. 
100 mI'. 
100 mr. 

1 E. 
1 E. 

100 Fr. 
100 Fr. 
100 flor. 
100 flol'. 
100 rB. 

o i ~ t I ~ g Dopełnione Z końc.giet<ly 
.. 311. ery IUI.IIS ·w. o.... tranz 

(za 1001's.). fiJ p. • ż~d. I placon 
Ohligi Skal'. Kr. Pola. duże -4-
Listy Likw. Kl'. Pola. duże 4 

" " " " mate 4 
ROB.I'oz. Ws. l em.1000r. 5 
" " " " 100r. 5 

" " " 501'. 5 
" " " 11" 10001'. 5 
" "" " 1oor. fi 
" " "liI" 1000r. fi 
" "" " 100r. fi 
lto~.l'oź.Pr.zr. ]1)64 lem. li 
" " " ,,186GIlem. 5 

tiilet,y Han. Pań. Ros. lem. fi 

" " " " II" 5 
" " " "IU" fi L\st.y Zastawl e (za 100 r.) 

" "zr.h6.lS.Ilit.A. 
" "" " " lit.B. 
It "" " " Dlale 
" "". Ser. 11 lit. A. 
" "" "lit.B. 
n "" " mate 

II " Ser .1Ulit. A. 
"" " lit. B. 

'ł "" " małe 
" "" Ser. IV lit.A. 
" "" "lit.B. 
" "" " małe l,istyzast.m. Warsz.Se1'.1 

" " "" li 
" " ",,111 
" " "" IV f>0J0 OhUgi m. 'Warszawy 

Listy zaat. m. LQ<lzi " l 
" n " ,,11 
"u ""Ill Listy zast.R. T. Wz. Kr.Z. 

List Z 60f0 Wileńskie dlugot. 
krótkot. "" " 

5 
5 
{) 

fi 
5 
5 
fi 
5 
fi 
fi 
5 
li 
5 . 
5 
5 
5 

l) 

fi 
fi 
5 

-'-1 -.-

96.25 
96.251 
95.90' 
!lE.!lO~ 

~:~I 
92.20 i fl2.15 1 -.-

87:50\ 
87.30,. 94.75 
94.75 
94.75\ 
94.75 
:14.75 
94.75 
&4.75 

97.2.11 
97.20! 
97.15 

--.-
96.45 
96.45 
96.35. 
...:....-1 

-.-
94.50 
92.70 
92.40 
92.35 
90.mi l 
84.50 
84.-
83.-
-.-
-.-( 
-,-l 

-.~ 

-.--.-

-.-

-.-

Dys­
konto 

" 2 

" g 

" 4 

" 6 

Z końcem giełdy 

-.-
!l.82 

39.10 

80.80 

-;------._-
Dopełnione tranzl':.kcye 

80 55 

i ~ ci 1 DOpelniO-Iz. końc.] gieldy 
.IUt:cye. I B 2 t 

(za 100 rs.). en p. ne ranz. ź~dano I plac. 
AkcyeD.Ż.War.-W.1oor. -4- -.-! -.-1 

" " W.-Byd.500r. 4. -.-' -.- -.-
" " ,,1001'. 5 
" " Teres. 10001'. 5 
"" ,,100r. li 
" "l<'ahr.-Łódzkiej 
" "Nadwiślańsk. 
" Hauku Handlowego 

w Warszawie250r. 
" War. Ban. DyB. 250r. 
" Ban. II. wEudzi 250r: 
" War.Tow.Uh.odognia 

z wpl. rB. 125 250r. 
" War.Tow.F.Cukru500 
" Uu1.'T.Dohrzel. 5001'. e 
" " Józefów 2501'. ~ 
" " ezera k 250 r. :.i. 
" " Hermanów250r. ~ 
" " Eyazkowic.250 r. E 
" " Leonów 2501'. ~ 
" " CZ'ilstocice 250r. ~ 
" ~r .. Vii. li'. Stali IODOr.. ~ 
"Tow. Lilpop, Hau i 

N Loewenst,ein 10001'. 
" Tow. Za.let Metal. B.. ~ 

llantkewWar.lOoor. ~ 
" Tow. Zakl.GÓrniczych :: 

Starachowickich 1 00 r. 
"Tow. War.F~b. Mach. 

Narz.H.ol.iOdl. 100r. 
" Wara. T. Kop. węgla i 

Zakl.H utniczych250r. 
" Tow. ZaJd. Prz. Baw. } 

Tk. W Zawiercin !150r. 
" Garb.TemleriSzwedel 

-.-
-.- -.--.-
--~- -.-
-.-

-.-

=:=,1 -.-
-.-

-.- -.-1 
-.- -.-

-.-. 

-.-

-.-
-.- --.- -.--.-, -.- -.-

. W a. r t ość k u p O nu: I List. likwid. . 142q;~ 
Llst. za.s. nO~iJch 'l'!' 14861."1 Ob~igów skarb. 891401 

jj "m. "arB.Z.s. l llJ1~lQ'; Poz.prem.lem. 119215, 
" "m.EodZ1... 219/5, " "II em. 361/lOj 

Redaktor i Wydawca Zd:lJisła,v Kulakowsld. jJ;03BOJIeHO :U;eH3ypOID. 10)(3:& 28 CeHTHopH 1884. 
W drukarni L. I{ro.kowsldego w Łodzi. 




